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W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .

—  z W  a r  s z a w y,  — ■

Dnia wczorajszego, obchodzono tu
uroczystość Imienin JO. Xięcia' Namiestni­
ka K r ó le w s k ie g o . O godzinie 10. z rana , 
złozyły wszystkie Władze życzenia Jego 
Xiężęcej Mości. — JW. Prezes Senatu dał 
wielki obiad, na który Senatorowie, Rad­
cy Stanu i znakomitsi Urzędnicy Królestwa 
z a p r o s z e n i  b y li .

O B W I E S Z C Z E N I E .

Najjaśniejszy Cesarz i Król Pan Nasz 
Miłościwy, Wyrokiem Swym z dnia 17. 
Czerwca, 1817. r. w Petersburgu, łaska- 
wie postanowić raczył; iżby wszyscy Ty­
tuły Honorowe posiadajmy, podług Arty­
kułu i 4. i 5. i 16. w Tomie III. Dzienni­
ka Praw umieszczonego , a najszczególniej 
podług Art: 17. w 5ch latach od daty 

^spomnionego Dekretu, z posiadanych ty­
tułów honorowych legitymowali się.

Stosownie więc do Wyroku tego, De- 
putacja Senatu w dniu 1 . Stycznia 1 8 1 8 . r. 
ustanowiona, wraz przy rozpoczynaniu 

czynności swoich, przez Gazetę do powsze­
chnej wiadomości, przepisy swoje poda­

ła ,  skutkiem których, już znaczna liczba 
przywileje swoje udowodniła,

Przecież Deputacja uważając, iż ter­
min preskrypcyjny do tej legitymacji, co­

raz bardziej zbliża się, postanowiła raz je­
szcze przez Gazetę obwieścić, iż g d y b y  

kto w tym przeciągu czasu, legitymacji 
posiadanych zaszczytów, do Senatu nie 
złożył , sam sobie przypisze winę , gdy ty.

tułu nieaprobowanego, nie będzie miał 
prawa używać,

Każdy podający Przywileje zaszczy­
tów' honorowych in  o r i g i n a l i ,  winien 
razem złożyć:

i- Dyploma swego urzędową kopją przez 
Notarjusza sprawdzoną, obok tej, u- 
rzędowc przez przysięgłego Tłómacza, 
z niemieckiego lub francuskiego , na 
polski język, tłómaczenie; z podpisem 
i pieczęcią tegpż Tłumacza.

2. Metrykę urodzenia czyli chrztu, która
prawność sukcessji dowiedzie.

3. Świadectwo urzędowe z wykonanej na
wierność przysięgi, jako też świade­
ctwo podobnie urzędowe, w kwitach 
z opłacanych podatków, któremi świa- 

dectwy, swoje Obywatelstwo w Kró­
lestwie Polskim .udowodni.

4. Wszelkie podania, na papierze stęplo-
wym być maję, tudzież nota do De- 
pu tacji, nu dwuzlotowym papierze,

\



W której jiódajiący swe żądanie, i przy- j ków , jeżliby w yjaw iła  imię tego, i f o ry '  ‘jej 

łączone dokum enta  wyrazi. j poda ł myśl podobną. Prezes sądu starał

. K ażdy  chcący się leg itym ow ać , zfóży' j się. ją także nakłonić do tego alcThapró- 

swd d o w o d y  w  K aocellarji S ena tu ,  |  żno. D ziew czyna z prostotą" i szczerością 
zkad  rew ers  na to odb ierze; a gdy i oświadczyła: iż n ik tn ienam ów ił jej do zdar- 

kt.o przez pocztę przesłać  zechce ,  ma , cia K onserw atora , i że sama n ię w ip z k ą d  

listy franko opłacić, inaczej, podanie  |  )eJ ta mysi przyszła . —  Sąd skazał ją na 

jego p rzyją łem  nie będzie? |  jednomiesięczne Więzienie. —  K aw iarn ie

W W arszaw ie  dnia 16 M arca ife ig .  |  znaczniejsze P a ry sk ie ,  ubiegają się już o

B i e l i ń s k i   ̂ zamówienie do siebie tej dziew czyny, sko-

Prezydujący.  ̂ ro  z więzienia uw olnioną zostanie. Ofia- 

N i e m c e w i c z  |  rują jej znaczne summy i zapew ne dobrze
..... . . .  * k  ' ■ -  1 •

i  S. S. J za  to w ynagrodzone zostaną.

} -— Dziennik M e m o r j a i  b o r d e -
W IA D O M O ŚC I ZAGRANICZNE- f , ai. o . , . , j  ' .. ..

l 1 ax s p o tw ie rdza  w iadom ość, o odstąpieniu

} przez  Xięcia Richelieu dotacji, k tórą go na- 
F r a n c j a , i  z o

* J rń d  francuski zaszczycił, na rzecz szpita-
. z Paryża dnia 3 Marca. ló W W B o r  d e a U x»

l". • .  , - V - • '  .  '% Ą  * > ś • •, . ,  T  • ;  ś » ‘ '  I • ' *

M argrabia  Barthelem y rozw inął na J _  Na dniu 25. z. m. um arł tu  .zna. '

dniu w czorajszym  w Izbie P arów  pow tó r-  j kom ity  P o r t u g a l s k i  Poeta nazwiskiem: 

me p ro jek t  swój", względem zmiany pra- j F r a n c i s  c o.  M a n u e l ,  w  84 . roku  życia, 
■wa o w yborach . Przyjęła go izba większo- |  W sław ił się szczególniej w ybornem  prze- 
ścią 98. p rzec iw  .5 f>. Dnia 15. tego mie- j  łożeniem bajek Lafontena i k ilką w lash g - '

siąca wniesiony będzie tenże p ro jek t do I-  ̂ mi dziełami.

D epu to w an y ch ,  ale wątpić należy a- j —  Jeden z D zienników P a ry s k ic h ,

b y  się tam utrzym ał. j mówiąc o Radzie Stanu, jako straży dzia-

—  W  drukarn i Dziennika C o n  s e r -  j łań M in is trów , sądzi iż ustanow ienie  jej 
y a t e u r  zdarzy ł się w  tych^dniach naste- j mniej jest potrzebiiem w Państw ach,, gdzie 
pu jący  p rzypadek . — Młoda jedna dziew- \  M inistrowie są odpow iedzialni N arodow i, 

ćzyna, użyta do .składania tęgoż dziennika, j a w końcu dodaje: „N ajlepszym stróżem
po d ar ła  i spaliła 5,000. exem plarzy  one-  ̂ M in is trów , jest Sejm, i zupełna wolność 

góż. A utorow ie  jego (Ultra-RÓjaliśei) w  «truku.”
przekonaniu , iż dziewczyna namówioną zo* |  —— Na dniu 22. z. m. ‘zgromadzili się

Słała do takiego postępku  przez którego z  ̂ baw iący  w  Paryżu  Amerykanie na bankiet 

wolnomyślącycb; żapozwali ją do sądu Po-  ̂ p a t r jo ty cz n y , z p o w o d u  rocznicy Urodzin 

licji popraw czej. Stawiła się-w sądzie dnia t  w iekopom nego W ashingtona. Na bankiet, 
27. z. m. Ma lat i 4 . zowie się Einilja \  t e n , zaproszony b y ł  Jenerał L a P a  y e 11 e 

V i ó 1 e 11 e . S łuchacze ujęci pięknością j przyjaciel i tow arzysz  broni sławnego wo- 

jej tw arzy  i f igu ry ,  pragnęli najszczerzej, j jow nika 1* p raw o d aw cy  Amerykańskiego, 

aby mogła uspraw iedliw ić Swój postępek , j P odczas  ob iadu  w znoszono m iędzy inlmmi 

Ale skrom na dziewczyna , n ieukry ła  nic j toasty nas tępu jące : „  Na pam iątkę urodzin 

p rz e d  sądem i p o  prostu  wyznała, że jej l  najsławniejszego z B ohaterów  i najlepsie- 

n ik t do k roku  tego nięiiarńńwił, Frzeloło-  |  g°  s l u d ś i l ” „  Na pam iątkę B o h a te ró w  re- 

n y  d iu k a n i i  p rzyobiecał jej , ,ooo. fern- { Wolncji A m erykańskie j! K rw ią  w t a s n f ó .

I



kupili  niepodległość naszą ; nie wahajm y 

się p rze lać  naszej k r w i ,  za jej c a ło ś ć ! ’

„  Uezcijiny wojsko Zjednoczonych Stanów: 

Nauczyło ono n ieprzy jac ió ł,  że Ojczyzna 

nasza zawsze będzie grobem  dla t y c h , 
k tó rzy  się nachodzić ją p o w a ż ę !” „  Za 

zdrow ie  F ran cu zó w : Nie zapom inajmy, że 
dopomogli Nam. do zdobycia  niepodle- 

g ło śc i!”  . , . . . . . . .  ,

,, „  Na pam iątkę W ielk iego  W a sy n g to n a :

Nie do b y ł on o rę ż a , tylko za Rząd rep re ­

zentacyjny ; nie użył pióra, ty lko na oświe­

cenie N arodów !” Za całość now ych  Państw 

A m eryki P o łudn iow ej:  niech skutek usi­

łow ania ich  u w ie ń c z y !” „ O b y  orzeł A- 

m erykańsk i ,  zw yciężał zawsze tyranów  i 

niszczył sam o w ład z tw o ! ”
i i !  J  U1' - V  V . ’ • • ‘-4 (

«■ < > ; .  ■ v A i  .  ,

H l S Z P A N

■z M a d ry tu  clnia 2 5  Lutego,

Gazety nasze zawierają pism o u rzędo ­

w e , zapewniające o pomyślnem położeniu 

K ró les tw a w  teraźniejszej chwili. —  W  

T a n g e r  ustaje p o w ie t r z e  : nie u m ie ra j  już
więcej jak 80. lu d z i  na  m ies iąc ;  a le  w T u­
nis choroby zaraźliwe pomnażają się cięgle. 

W  G rudniu umierało codziennie więcej 
jak 5:oo. osób w ty to -m ie c ie .  —  Z tego 

p o w o d u  Rząd Hiszpański stara się zapro- 
w adzić  Wszelką ostrożność na brzegach  ̂

Hiszpanji, aby' pow ietrze nieprzeniosło się |  

do kraju. t
; Listy p ryw a tne  z  Pam neluny dę- I 

noszy: "iż Vic"edvroT Najvvarrv, Hrabia E  z- 

p e l e t a ,  o trzym ał o‘d d w o ru  rozkaż roz­

b r o je n ia  w szystk ich  mięszkańcćw tej p ro ­

wincji. Ró&kaz t e n , k tó ry  ma bvć  roz- 

szerzonym co. do innych okolic K rólestw a, 

w zbudził więcej podziw iania jak  nieukon- 

tentowanio. Spokojność publiczna bowiem,
».• i m t e e i r - Ą  ■ .,« . r . , : ,  *1

ani na chwilę w K rólestw ie N aw arry  naru ­

szoną niebyła- M ięszkancy, maję zanieść 

p ro śb ę  do K róla-, o zw olnienie pow yższe­

go rozkazu.

—  W y p ra w a  w  K adyxie  przec iw  Po­

wstańcom A m erykańsk im , zawsze jest w  

jednym  stanie.

N i e m c y ;

o d  brzegów M e n u  d n ia  7 ., M a r c a .  a \

Składka zbierana w  K rólestw ie  W ir-

tgmbergskiem na pom nik dla zmarłej Rró-

low y , wynosiła już na dniu 28. Lutego

44 ,opo. Złotych Niemieckich.

—  Hrabia Las Ćasas p rzyby ł do F rank ­

fu r tu ,  gdzie ma długi czas zabawić.
—  Rozchodzi się tu p o g ło s k a , iż Pa-

i ' * ' - '  • - . ^J ni Catalani jest rodow itą  N iem ką, i że da-
( w n ie j ' nazyw ała się : S c h a e f  c r.

—  W  W iedniu  w ychodzi now e pismo 

$ perjodyczne  w  języ ku  francuskim , pod  ty- 

\ tu le m : „ L e  S p e c t a t e u r . ”

f A  H E R T K
V v  ■ ‘
] " z Nowego Jorku. 10 Stycznia

j  1 i O dbieram y w iadom ość z A m eryki per 
/ ł u d n io w e j ,  iż R ad a  Staeru R z e c z y p o s p o l i te j

1 Y e n e z u e l i ,  odbyła uroczyste  posiedze­
nie, na k torem Naczelny D y rek to r  Bolivar 

» w  obszernej m o w ie ,  w ystaw ił pom yślny  

\ stan in teresów  , Rzeczypospolitej. W y ra -  
jj ziwszy potem  uczucia narodu, przejętego 

pajczystszą. miłością dla ojczyzny-, domagał 

się zw ołania Stanów na dzień 1. Stycznia, 

do czego się Rada z najżywszą radością 

przychyliła . S tany  te, wskazać mają spo- 

śob Rząd 1; Rzeczypospolitej i u to row ać  

do ceju'^ido którego naród  cały dą* 

jży, to jest. do .trwałego zabespieczenia 'w ła­
ściw ych p r a v ę  każdemu. . , —  Na w niosek  

|  ;D yrek tora , w ydano  natychm iast rozkaz po . 

1 wszechny*, aby  lud  przys tąp ił  niezwłocznie 

( do w y b o ru  D eputow anych . •»,«' c j

—- Dowiedziano się w  tej chwili w  

A u g u s tu ra ,  o przedsięw ziętych przez  Hi- 

szpanją k r o k a c h ,  w  celu skłonienia m o ­

carstw  E uro p e jsk ich ,  do po jednan ia  jej z



osadami Amerykańskiemi. Z tego p o w o ­

du  zgodzili się niepodlegli Amerykanie, iż 

h ie prędzej przystąpią do uk ładów  z Hi- 
szpanją, dopóki taż nieuzna uroczyście Rze- 

czypospolitej Yenezueli. —  W ychodzący  

w  A ugustarze  dziennik, oznajmując p o w y ż­

szą okoliczność, łączy razem uwagi bardzo 
w ażne i słuszne. —  P rzy  tej sposobności, 

donosi tenże dziennik, o zw ycięztw ach od* 

niesionych przez Jenerała Zarazę nad  Hi- 

szpanją; donosi niemniej, iż cała prow incja  

C o r  o podniosła broń  za spraw ę n iepo­
dległych. •—

—  Jenerał Męrillo po kilka razy  już 
starał się rozmaitemi sposobami przecią­

gnąć na swą stronę Jenerała Zarazę, i skło­
nić go do porzucen ia  sp raw y  N iepodle­

głych, k tó rych  najgorliwszym jest obrońcą. 

W szystk ie  obietnice odrzuca ł z pogardą 

Jenerał: jest to człowiek rów nie  światły jak 
n ieustraszony i p rzy  wiązany do ojczyzny, 

godny  chwalebnej spraw y za k tó rą  wal- 
czy:

muzyki, rów nie  jako i  artystów  najznako ' 

mitsze posiadających  talenta. W y b ó r  śp ie '  

w ów , m uzyki i chbrów , zapewniają w cze ' 

śnie, iz je publiczność z ukontentow aniem  

słyszeć będzie; najsłodsza atoli dla serc 

czułych Wyniknie roskosz ze w spom nie­

nia, iz ta zabawa tysiącom cierpiących u l­
gę i pociechę, przyniesie.

Lubo bilety w ydrukow ane , i już p o  

większej części sprzedane, w yrażają miej- 

see na Oratorjum początkow o przeznaczo- 
ne’ gdy jednakże później toż zmieniohem 

zostało, służyć zawsze będą do wnijścia na 

inne, które afiszem ogłoszone będzie. (*)

Cena biletu zip: 6. gro: 5. dostać ich  
można każdego czasu:

W  Sklepie ubogich na K rakow sk iem  
Przedmieściu.

2 . W zbiorze Tow arzystw a Dobroczyn- 
ności na Sto K rzyskićj ulicy w  kam ien icy  ‘ 

Dzieciątka, Jezus.

3. W  księgarni W .W . Zaw adzkiego i
W ę c k i e g o .

4f W  handlu  W. W. Menca i Miodu-
szewskiego.

T o w a r z y s t w o  D o b r o c z y n n o ś c i .

W  dniu i miesiącu k tó re  dziennym afi­
szem doniesione b ę d ą ,  da^e będzie na 

d ochód  ubogich wielkie wokalne i instru­

mentalne O ra to r jum , złożone z am atorów
■'  ■ 1 - * ■ . •  '  . .  o t t  ■ 1

5. W  handlu  W . Czabana.

|  (*) Na ten cel obrany  już jest Teatr Na- 
|  rodow y.
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1 Termometr Barometr W i a t r Stan Nieba W y so k o ść  "Wo- 
a v  im 1111,1.

rano. ciepła zimna |cale j- I m  je j ioczą:li: łokcie 1 ca le

i8 . BJarca. /r  .__. 3 j 27 2 3 Południo-Zachodni. Śnieg.
io . Marca.

\
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W ydaw cy odpowiedzialni.


